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Wychodzi trzy razy tygodniowo, we wtorek, czwartek i sobotę. 


p 


Przedpłata: miesięczna wynosi 80 groszy z doręczeniem I złoty. 
kwartalna wynosi 2,40 zł. z doręczeniem 3,00 zł. 


W wypadkach nieprzewidzianych, spowodowanych siłą wyższą, (przes 
szkód w zakładzie, złożenia pracy i t.p.) abonent nie ma prawa żąda: 
nia niedostarczonych numerów lub odszkodowania. 


Ogłoszenia: 


za ogłoszenie od wiersza | mm. na str, 6słam. 15 gr, 
na str, Jełam. 50 gr, ogłoszenia drobne słowo 20 gr. 


Za ogłoszenia redakcja nie odpowiada. 
Telefon Nr, 59. Konto czekowe P.K.O. Nr. 145266. 
Czcionkami drukarni B. Miłoszewskiego w Nowemmieście n. Drwęcą. 


W 15-tą rocznicę 
odzyskania dostępu 
do morza. 


Potrzeby polskiej marynarki wojennej. 


Piętnaście lat mija od chwili, kiedy Rzecz- 
pospolita objęła w posiadanie wybrzeże morskie, 
od chwili, w której pierwszy bataljon morski 
wkroczył do Pucka. Polska posiadła wówczas 
wolny dostęp do morza, drogę wypadową dla 
naszej ekspansji gospodarczej. Z tą samą chwi- 
lą wyłonił się poważny i może najważniejszy 
ze wszystkich problem zabezpieczenia tego 
wylotu na Świat, jakiem jest własne wybrzeże 
morskie. 

Doniosłość tego zagadnienia została wcześnie 
zrozumianą. W kilka zaledwie dni po powsta- 
niu wolnego Państwa Polskiego, bo 28-go lu- 
tego 1918r., stworzona została dekretem Naczel- 
nika Państwa polska marynarka wojenna. Utwo- 
rzony podówczas przy ministerstwie spraw 
wojskowych, departament dla spraw morskich 
miał przez pierwsze dwa lata swego istnienia 
— aż do czasu objęcia przez wojska polskie 
naszego wybrzeża — za główne zadanie przy- 
gotowanie i wyszkolenie przyszłych kadr pol- 
skich marynarzy wojennych. 

W 1920 roku dopiero mogliśmy przystąpić 
do właściwego formowania floty wojennej. Za- 
danie to nie było proste. Należało stworzyć 
od samego zalążka siłę, będącą w stanie za- 
pewnić nam spokojne posiadanie naszej bazy 
morskiej. Nie było ani portu wojennego, ani 
statków — za wyjątkiem sześciu rozbrojonych 
torpedowców niemieckich, przestarzałego typu 
które zostały nam przyznane na mocy traktatu 
wersalskiego — ani wielkich zasobów  pienięż- 
nych w kraju zniszczonym długotrwałą wojną. 

Po piętnastu latach panowania Polski nad 
Bałtykiem stoi w wojennej części portu gdyń- 
skiego pięć najnowszego typu jednostek bojo- 
wych. Są to dwa kontrtorpedowce — „Wicher* 
i „Burza — oraz trzy łodzie podwodne — 
„Wilk“ „Zbik* i Ryś, — nie licząc starych tor- 
pedowców i dwu kanonierek, zakupionych swe- 
go czasu w Finlandji, które ze względu na 
przestarzały typ, nie mają już wielkiej wartości 
bojowej i służą dia celów szkolnych. 

Pozatem w budowie znajdują się cztery 
nowe poławiacze min i stawiacz min „Gryf“ 
o pojemności 2 tysięcy ton. Najważniejsze 
jednak, że wszystkie cztery poławiacze min 
znajdują się wżkonstrukcji w kraju i budowane 
są prawie wyłącznie z materjałów krajowego 
pochodzenia. „Gryf* buduje się coprawda w 
stoczni francuskiej, ponieważ nasze stocznie 
nie są jeszcze wyposażone w odpowiednie urzą- 
dzenie do konstrukcji większych jednostek mor- 
skich, jednakże do jego budowy również użyto 
w dużej mierze materjałów krajowych. 

Przemysł polsk! poczynił pod tym względem 
duże postępy, szczególnie w ciągu ostatnich 
lat, tak że niedługo już należy się spodziewać, 
Że staniemy się pod względem konstrukcji stat- 
ków wojennych uniezależnieni od obcej produk- 
cji. Między innemi wyrabiamy już całkowicie 
w kraju tak precyzyjne instrumenty jak perys- 
kopy do łodzi podwodnych, a jedna z hut 
polskich otrzymała ostatnio ńa instrumenty te 
większe zamówienie z zagranicy. 

O ile chodzi o typy okrętów wojennych, ja- 
kie posiadamy, to odpowiadają one całkowicie 
naszym potrzebom. Dla obrony naszego wy- 
brzeża niepotrzebne są kosztowne pancerniki i 
krążowniki, ani oceaniczne łodzie podwodne. 
Warunki nasze wymagają przedewszystkiem 


posiadania odpowiedniej ilości łodzi podwodnych 
o umiarkowanych rozmiarach, oraz 
ców i stawiaczy min. 

Ilościowo natomiast obecny stan posiadania 
naszej marynarki wojennej nie jest wystarcza- 
Przedewszystkiem 
podwodnych. 


torpedow- 
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jący. 
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Z dyskusji Sejmu nad budżetem Min. 
sprawiedliwości. 


WARSZAWA, 7. 2. Na czwartkowem po- 
siedzeniu Sejmu odbyła p Upa szczegółowa 


dyskusja nad budżetem. a porządku obrad 
znalazł się budżet Ministerstwa sprawiedliwości. 
Zabrał głos: minister Sprawiedliwości Micha- 
łowski. 

Stanowcze wystąpienie min. Michałowskiego. 

„Mimo całego sceptycyzmu co do „wiaro- 
godności stawianych pod adresem wiceprez. 
Jodłowskiego zarzutów, zarządziłem natychmiast 
dochodzenia, których dotychczasowe wyniki 
wykazują całkowitą ich bezpodstawność i nie- 
prawdziwość. (Pos, Rybarski: Tem nas pan 
przekonał?) Ja pana nie będę się starał wcale 
przekonywać. Czyli to, co panowie Liwo tutaj 
i ksiądz Bolt w senacie stwierdzili — jest nie- 
prawdą. Jak ustalono prezes Jodłowski nie 
mógł być w początkach sierpnia ub. r. na ze- 
braniu strzeleckiem w Gnieźnie, gdyż w tym 
czasie przebywał wraz z rodziną na urlopie 
wypoczynkowym w Małopolsce. 

Pos. Stanisław Stroński: A trzy lata temu 
był jeszcze gdzieindziej. 

— Nie znam jeszcze proszę panów, takiego 
objawu rozdwojenia, ażeby jeden i ten sam 
człowiek mogł przebywać w miejscu wypoczyn- 
kowem -w-jednej-części kraju, a jednocześnie 
wygłaszał w tym samym czasie w innem miej- 
stu odległem od pierwszego o kilkaset kilomet- 
rów. (Pos Rymar; — Ale czy był w Gnieźnie 
czy nie ?), — Radzę, że pp. Liwo i Bolt zechcą 


PALE") 


Krwawa walka wojsk japońskich z oddziałami 
powstańczemi. 


MUKDEN. Agencja Rengo donosi, że dn. 6 
lutego połączone wojska japońsko-mandźurskie 
stoczyły w południowej części prowincji Dżehol 
zaciętą walkę z chińskimi oddziałami (powstań- 
czemi, uzbrojonemi w karabiny maszynowe. Po 
6-godzinnej walce chińczycy rzucili się do 
ucieczki, pozostawiając na placu boju zgórą 60 
zabitych. Po stronie japońsko mandżurskiej 
padło 2 oficerów i 14 źołnierzy. 


Kronprinc zapowiedzał Hitlerowi powrót 


Wilhelma do Niemiec? 

WIEDEN, 7 lutego. O wizycie kronprinca 
niemieckiego u Hitlera krążą — wedle doniesień 
z Berlina — w dalszym ciągu rozmaite wersje. 

Najbardziej sensacyjnie brzmi wiadomość, 
wedle której kronprinc uskarżał się wobec Hit- 
lera na zastosowanie zbyt ostrych zarządzeń 
dewizowanych wobec jego ojca ekscesarza Wil- 
helma, który wskutek tego nie otrzymuje swych 
pieniędzy z Niemiec. Jeżeli min. Schacht nie 
przyzna Wilheimowi potrzebnych mu kontyn- 
gentów dewizowych, nie pozostanie ekscesarzo- 
wi inna droga jak zlikwidowanie swego pobytu 
w Doorn i powrót do Niemiec. 


w przyszłości skrupulatniej badać wiadomości, 
mogące godzić krzywdząco w dobre imię naszej 
magistratury sądowej. 

Co się tyczy przynależności prezesa Jod- 
łowskiego do BBWR. dochodzenia wykazują 
że ani nie jest obecnie ani nigdy nie był człon- 
kiem błoku, jak również nie brał nigdy żadne- 
go udziału w jakichkolwiek wystąpieniach poli- 
tycznych z ramienia tego ugrupowania. 

Stwierdziłem natomiast, nie bez szczerego 
zadowolenia, że p. Jodłowski jest członkiem 
Związku Strzeieckiego. Uważam bowiem, że 
każdy obywatel pracujący czynnie nad pomno- 
żeniem zdolności obronnych narodu w organi- 
zacjaeh P. W. i W. F., a zwłaszcza w szere- 
gach organizacji tak dla Polski zasłużonej, jak 
Związek Strzelecki, spełnia dobrze swój obywa- 
telski obowiązek względem państwa. 

Stanowisku swemu dałem zresztą wyraz 
w okólriku moim do sędziów i prokuratorów 
wszystkich sądów w dniu 9 maja 1934, w któ- 
rym wyjaśniłem, ;że zakaz należenia sędziów 
i prokuratorów do wszelkich bez wyjątku stron- 
nictw politycznych nie dotyczy apolitycznej 
organizacji P. W.i W. F. jak np. Związku 
Strzeleckiego, do którego sędziowie i prokura- 
torowie mogą należeć ze względu na jego wy- 
soce obywatelską i pożyteczną działalność w 
dziedzinie przygotowania społecznego do obro- 
ny kraju. (Oklaski na ławach BBWR). 


Statut Ochotniczych Straży Poźarnych. 


Minister spraw wewnętrznych wydał rozpo- 
rządzenie, zawierające wzorowy statut dla ochot- 
niczych straży pożarnych. 

Wszystkie ochotnicze straże pożarne na te- 
renie Rzplitej obowiązane są najpóżniej do dn. 
1 czerwca 1935 r. dostosować swoje statuty do 
wzorowego statutu, zawartego w rozporządze- 
niu, które zostało ogłoszone w „Dzienniku 
Ustaw“ Nr. 7 z dnia 8-go lutego r. b. i przed- 
stawić je do rejestracji właściwym władzom 
administracji ogólnej. 


Kilkaset lawin zasypało wiele wsi w Górach 
Kruszcowych. 


PRAGA, 8. 2. W Górach Kruszcowych sza- 
leją w dalszym ciągu śnieżyce przy równocze- 
snym silnym spadku temperatury. W ciągu ostat- 
nich dni zerwało się kilkaset lawin, które w 
wielu miejscach wyrządziły olbrzymie szkody, 
zasypując całe wsie i tarasując drogi i linje 
kolejowe. Dotychczas lawiny pociągnęły za sobą 
przeszło 20 ofiar śmiertelnych. Kilka wsi górs- 
kich od dłuższego czasu jest całkowicie odcię- 
tych od świata 


wskazuje, że przewaźnie dwie trzecie łodzi 
podwodnych znajduje się w remoncie bieżącym, 
lub stoi w porcie dla uzupełnienia zapasów. 
Ponieważ posiadamy wszystkiego trzy łodzie 
podwodne, a minimalna jednostka taktyczna 
składa się właśnie z trzech łodzi, brakuje nam 
więc jeszcze sześciu łodzi podwodnych, Nie- 
wystarczająca jest również ilość posiadanych 
przez nas torpedowców. 

Zaznaczyć należy równocześnie, że ze 
względu na szybki postęp techniki, wiek pre- 
kluzyjny dla łodzi podwodnych wynosi dwa- 
naście lat. Po upływie tego czasu, powinny 
być one wycofane z pierwszej linji, jako prze- 
starzałe. Ponieważ łodzie nasze liczą obecnie 
5 lat istnienia, a konstrukcja nowej łodzi pod- 
wodnej wymaga mniej więcej okresu czterech 
lat, powinniśmy więc przystąpić do konstrukcji 
nowych łodzi natychmiast, aby wystarczyło 
wybudowanie sześciu tylko podwodnych, a nie 


dziewięciu jednocześnie, do czego moglibyśmy 
zostać zmuszeni, zwlekając dłużej z ich budową, 
To samo mniej więcej odnosi się również do 
torpedowców, dla których wiek prekluzyjny 
wynosi przeciętnie 15 lat. 

Jakie są obecnie możliwości dostatecznego 
dla naszych potrzeb rozbudowania polskiej 
marynarki wojennej? Ogólny koszt dopełnienia 
ilościowego naszych jednostek bojowych wynosi 
mniej więcej około pół miljarda złotych, co 
rozłoż 'ne nal0 lat — okres czasu w ciągu któ- 
rego powinniśmy program rozbudowy naszej 
marynarki wojennej zrealizować — wynosi 50 
miljonów rocznie. Na głowę jednego miesz- 
kańca wynosi to zaledwie 1 zł 60 gr. rocznie, 
obciążenie nie tak wielkie, o ile nświadomimy 
sobie, że dzięki tej półtorej złotówki rocznie 
zapewnimy bezpieczeństwo naszego wybrzeża i 
spokojny rozwój naszego handlu morskiego! 
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Podniosłe uroczystości w Gdyni. 
z okazji 15-lecia odzyskania morza. 


GDYNIA, 10. lutego. Podniosłe uroczystości 
15-lecia odzyskania morza rozpoczęły się dnia 
9. lutego apelem poległych w służbie Ojczyzny 
marynarzy. i 

Nastąpiła podniosła chwila wywoływania 
nazwisk oficerów i marynarzy, którzy złożyli 
swe życie na ołtarzu ojczyzny. Orkiestra 
marynarki wojennej odegrała marsza żałobnego 
Chopina. 

W niedzielę 10 lutego uroczystości rozpo- 
częły się Mszą św., celebrowaną przez biskupa 
sufragana Dominika. W południe w Sali „„Morskie- 
go Oka“ odbyła się uroczysta akademja. © 

Przemawiał p. komisarz rządu magister 
Sokół, który na wstępie powołał się na mowę 
b. ministra Kwiatkowskiego, wygłoszoną przed 
dwoma tygodniami, w której p. minister wy- 
raził się, że Polska wstępując w okres niepod- 
ległości posiadała dwa dukaty, Górny Sląsk 
i Pomorze. Swięcąc 15 rocznicę odzyskania 
morza — mówił p. komisarz rządu — nie po- 
winniśmy się wstydzić, że w przeszłości za- 
niedbaliśmy najważniejsze dobra Polski — morze, 
niespełnioną bowiem pracę, odrobiliśmy w cią- 
gu kilkunastu lat, stwarzając flotę handlową 
i wojenną, budując nowoczesne miasto. Ziemia 
pomorska winna być obecnie dumna, że to, co 
leżało lat tyle niezauważone, co żadnej prawie 
nie miało wagi w naszej historji, nagle staje 
się symbolem, drogowskazem, hasłem, -za- 
powiedzią. 

W końcu przemówienia p. komisarz rządu 
wzniósł okrzyk na cześć ziemi pomorskiej, 
i wiernej oddanej ojczyźnie ludności tej z*emi, 


szczególnie kaszubskiej, która stała zawsze nie- 
złomnie na straży polskości wybrzeża naszego. 

W dalszym ciągu p. komisarz rządu oznaj- 
mił, że przy okazji obchodu podniosłej rocznicy, 
odbywa się doniosły dla Gdyni akt wręczenia 
przez przedstawiciela MSZ. ofiary dla Gdyni od 
miasta włoskiego Littorji, onyksowego puharu. 
P. komisarz rządu. przeprowadził analogję dzie- 
jów obu miast mówiąc: Jakżeż podobne są dzieje 
powstania obu miast. I jedno i drugie dźwignęła 
z niczego wola narodów: Gdynię — wola Józe- 
fa Piłsudskiego, Littorję — Benita Musoliniego. 

I jedno i drugie miasto nowstało na nie- 
użytkach, bagnach i piaskach. Jak jedno tak i 
drugie odzwierciedla twórcze siły narodów i 
zdecydowaną postawę co do wysokiego dowo- 
łania swego i roli, jaką mają spełnić odtąd w 
dziejach ludzkości. 

Po przemówieniu p. komisarza rzadu nastą- 
piło uroczyste wręczenie przez zastępcę naczel- 
nika wydziału prasowego M. S. Z. p. Aleksego 
Wdziekońskiego puharu p. komisarzowi rządu. 

Wieczorem odbyła się w salach Dworca 
Morskiego popularna zabawa. 

W salonach kasyna oficerskiego marynarki 
wojennej na Oxvwiu odbył się wielki bal. 

Uroczystości niedzielne ściągnęły do Gdyni 
liczne rzesze ludności z Torunia, nawet z War- 
szawy. Miasto przybrało odświętny wygląd. 
Ze wszystkich domów powiewały chorągwie, 
okna i wystawy były pięknie udekorowane zie- 
lenią i barwami narodowemi. 

Uroczystości były transmitowane przez 
radjo na cały kraj. 


Bomba cuchnąca w urzędzie kancierskim 


w Wiedniu. 

WIEDEN, 82. W budynku urzędu kanclers- 
kiego rzucili nieznani sprawcy na schodach 
bombę cuchnącą, której odór był tak silny, że 
dotarł aż na VI. piętro budynku, Sprawcy zbie- 
gli. Są to prawdopodobnie hitlerowcy, ponieważ 
przed niedawnym czasem nadeszły do urzędu 
kanclerskiego listy z pegróżkami zapowiadające 
atak gazowy hitlerowców. 

Z tego też powodu wyposażeni zostali żoł- 
nierze, pełniący służbę w budynku w maski 
gazowe. Równocześnie zaostrzona została kon- 
trola wszystkich osób wchodzących do budynku 
urzędu kanclerskiego. Obok przepustek prze- 
prowądzana jest również kontrola teczek na 
akty i torebek damskich. Nawet urzędniczki, 
zajęte w biurach urzędu kanelerskiego, muszą 
otwierać u wejścia swe torebki. 


Dar Litorji dla Gdyni. 
WARSZAWA. W niedzielę 10 bm. odbyła 
się uroczystość przekazania miastu Gdyni piek- 
nego puhara z onyksu ozdobionego złotemi kło- 
sami. Na podstawie puharu pomiędzy godłami 
liktorskiem mieści się tablica z dedykacją, w 
języku polskim następującej treści: 
„Littoria Gdynia: 
Tysiącletni onyks z góry Cireeo 
Z symbolem żyzności 
Wróconej mej ziemi przez faszyzm 
Niech ci powie o Gdynio 
Ze wiara narodów i genjalność wodzów 
Zawsze osiągają zamierzone cele“‘, 
Puhar ten został wręczony przez burmi- 
strza Litorji w dniu 27. października 1934 roku 
ambasadorowi Wysockiemu, jako upominek 


Jak wiadomo, w dniu 9. marca Gdynia o- 
fiarowała miastu Litoria upominek w postaci 
szkatułki z kutego srebra o wieku wyłożonem 
bursztynem. 


Deficyt budżetowy w styczniu. 


WARSZAWA, 9. 2. Deficyt budżetowy w 
stycznia wyniósł 21,8 milj. zł czyli wzrósł w 
stsunku do poprzedniego miesiąca o 17.1 miljo- 
nów zł. 

Dochody budżetowe w styczniu wyniosły 
165.1 milj. zł. czyli mniej o 17 milj zł. w sto- 
sunku do grudnia. Wydatki zaś nieznacznie 
wzrosły, a mianowicie o 100.000 zł. do kwoty 
186.9 mili. zł. 

Biorąc pod uwagę dochody i wydatyki bu- 
dżetowe za 10 miesięcy bieżącego roku budże- 
towego wynika, źe w ostatnim roku nastąpiła 
poprawa co do wpływów z danin i monopoli. 
Dochody budżetowe w ciągu 10 miesięcy roku 
budżetowego 193485 wyniosły łącznie z poży- 
czką narodową 1.750.2 miljony zł, co wynosi 
prawie 82 proc. całorocznego budżetu. 


Klejnoty za miljon zł zatrzymane na granicy. 


CHORZÓW, 10. 2. Onegdaj o g. 16.30 na 
stacji w Bytomiu w pociągu pośpiesznym Berlin 
- Bukareszt polscy funkejonarjusze celni; zatrzy- 
mali 27-letniego Maksymiljana Schónera, oby- 
watela polskiego, zamieszkałego obecnie w 
Antwerpji, który usiłował przewieżć z zagranicy 
do Polski dużą ilość klejnotów wartości ok. 
miljona zł. Klejnoty Schóner wiózł w woreczku, 
ukrytym pod odzieżą. Dzisiaj odstawiono go 
do dyspozycji sędziego śledczego w Chorzowie. 
W czasie przesłuchania tłumaczył się on, źe 
klejnoty te są jego własnością i osiągnął je w 
ciągu długoletniej pracy w Antwerpji. 


Dziesiąty Marzec. 
(Ciąg dalszy). 


— Szkoda! Muszę wyjechać o pół do 12-tej 
i chciałbym ją koniecznie zabrać z sobą. 

— Nie mógłbym jej panu przysłać ? 

— Jest to wogóle możliwem ? 

— O tak! Zapakujemy ją starannie, od- 
syłaliśmy już o wiele bardziej skomplikowane 
przedmioty. Proszę tylko o adres. 

— Więc przyślij ją pan do Cranby-Croft, 
Hitchenswell w Devonshire. 

Kupiec uśmiechnąłł się. 

— To dziwne ! — rzekł. 

— Czemu ? — spytałem. 


„ —,Bo jeden z naszych najlepszych odbior- 
ców mieszka także w Hitchenwell. Jest to bar- 
dzo doświadczony elektrotechnik. Sam wszyst- 
ko zestawia, my tylko dostarczamy mu materjał. 

, — Skąd taki człowiek mieszka w tej ustro- 
nej wsi? Pewnie jaki emeryt..... 

— Nie wiem, w każdym razie zajmuje się 
tem, jako amator, ale zna wszystko doskonale. 
Adres jego brzmi tak samo, jak adres pana, 
villa Cranby-Croft ! 


mr 
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— Villa Cranby-Croit ? Więc to jest Sir 
Karol Fulton, tamtejszy lekarz ? 

— Tak. Znasz go pan? 

— Z nazwiska tylko, — odrzekłem i wy- 
szedłem ze składu. Jak małym jest świat! Od 
kilku lat kupowałem z sir Karolem, nie wiedząc 
o tem — w tym samym składzie, i nagle skrzy- 
żowały się drogi nasze w sprawie, nie tylko 
tajemniczej, ale nadto bardzo tragicznej. 

Z początku zamierzałem powiedzieć o tem 
Partenowi, ale potem zmieniłem zdanie — była 
to podług mego zdania rzecz zbyt małej wagi, 
aby o niej wogóle mówić! 

Następnego wieczora przyjął mnie Roger 

na dworcu w Hitchenswell. Bardzo był zdener- 
wowany i niespokojny. 
,  — Cieszę się, źe przybyłeś, — rzekł” ściska- 
jąc mi mocno rękę, ale byłem przekonany, że 
spełnisz moją prośbę. Chciałbym pomówić 
z tobą o wielu rzeczach — mieszkam już bo- 
wiem w (Cranby-Croft. Ponury dom! Chodź 
— powóz czeka przed dworcem. 

„Wsiedliśmy na mały gig — Roger sam po- 
woził, i pojechaliśmy. 

— Zadziwił cię mój list ? — spytał Roger 
po chwili. 

— Tak!  Załuję, że Jorrocks tam się 
zręcznie z rąk wysunął. 

Roger zmieszał się. 


ZY ZOZ AZ A. 


Zmiany wśród duchowieństwa w diecezji 


chełmińskiej. 

J. E. ks. Biskup Dr. Okoniewski mianował: 
docentem języka łacińskiego w Semi- 
narjum Duchownem: ks. prof. dr. Hugona Ruch- 
niewicza w Pelplinie; kuratusem ks. wik. Fran- 
ciszka Motylewskiego z Gniewu w Szymbarku; 
administratorem tymczasowym ks. kap. Brunona 
Szymanńskiego z Chełmna w Wąbrzeźnie; 
wikarjuszami: ks. wik. Maksymiljana Mańkow- 
skiego ze Zblewa w Pokrzydowie, ks. wik. 
Brunona Olkiewicza z Grodziczua w Gniewie, 
ks. wik. Józela Suszyńskiego z Pokrzydowa w 
Zblewie, ks. wik. Feliksa Windorpskiego z 
z Lembarga w Grodzicznie. 

J. E. ks. Biskup zwolnił ks. prof. dr. Fran- 
ciszka Mantheya z lekcyj języka łac. w Semi- 
narjaum Duchownem; emerytował ks. kur. 
Franciszka Węsiorę z Szymborka. 

Wyjazd ks. biskupa Okoniewskiego. 

Ks. biskup chełmiński dr. Okoniewski wy- 
jechał 3 bm. do Krynicy na dłuższą kurację. 

Z diecezji chełmińskiej. 

Najstarszym kapłanem diecezji jest ks. 
prałat Wojciech Klatt, prob. lidzbarski, który 
22 kwietnia rb. ukończy 84 rok życia; a 12 
lipca 61 rok kąpłaństwa. Drugiem wedle wieku 
jest ks. kan. Zenon Włoszczyński, proboszcz 
lubiewski, który 14 grudnia ukończy 84 rok 
życia, a 7 czerwca 56 rok kapłaństwa. Pocho- 
dzący z naszej diecezji, ale mieszkający stale 
jako emeryt w Sopocie ks. Aleksander Jabłoń- 
ski ukończy w bieżącym roku 88 rok życia. 

Złoty jubileusz kapłański obchodzić będą: 
dnia 27 marca: ks. Stanisław Niklas, emeryt 
w Gniewie; dnia 21 czerwca: ks. L. Wollen- 
berg, prob. w Polskiem Brzoziu; dnia 25 lipca 
ks. Jan Cichocki. prob. w Grabowio Starem; 
ks. F. Dobbek, prob. w Szwarcenowie; ks. 
Leon Kasyna, prob. w Lubawie. 


Srebrny jubileusz kapłaństwa obchodzić 
będą dnia 13 marca rb. ks. ks., A. Brocki, prob. 
w Okoninie; J. Czapiewski, prob. w Sworne- 
gaciach; W. Drążkowski, prob. w Wielkiem 
Czystem; Fr. Drzymalski, prob. w Rytlu; B. 
Gordon, kuratus w Grabowie; Leon Heyke, 
prof. w Kościerzynie; Br. Makowski, prob. w 
Polskich Łopatkach; P. Marchlewski, prob, w 
Łążynie; Fr. Mitręga prob. w Papowie To- 
ruńskiem. 


Meksyk znów podminowany. 


MEKSYK, 9. 2. W Guadalajara w stanie 
Jalisco trwają aresztowania w związku z wy- 
kryciem spisku rewolucyjnego. — Słychać, że 
gubernator Jalisca oświadczył ministrowi spraw 
wewnętrznych, że w stanie panuje spokój i że 
porządkowi państwowemu nie zagraża żadne 
niebezpieczeństwo. Aresztowani mają stanąć 
przed sądem za spisek, bunt i usiłowane za- 
bójstwo na różnych urzędnikach policyjnych 
i czerwonych koszulach. l 

Także w Monterey aresztowano dużo ludzi 
pod zarzutem rozrzucania ulotek i odezw, pod- 
pisanych przez przebywającego w Stanach 
Zjednoczonych generała Carlo Gonzaleza, w 
których jest mowa o zaciętych walkach wojska 
z powstańcami, oraz o olbrzymim ruchu rewo- 
lucyjnym w Meksyku. 


Budujemy parowozy dla Chin. 


Huta Królewska i Batorego wykonują obec- 
nie zamówienia na części składowe parowozów 
budowanych dla Chin. W ostatnim roku huty 
Królewska i Batorego wykonały różne części 
składowe parowozów i wagonów przeznaczo- 
dla Marokka. 


— Trochę się zanadto pospieszyłem, — 


rzekł. — We wsi mówiono o wyjeździe Jor- 
roksa — zdawało mi się, że wyjazd ten zbyt 
był nagłym i zacząłem podejrzywać..... A teraz 


okazało się, że jużgod dawna zamierzał opuścić 
Hitchenswell. Częste wycieczki do Exeter były 
powodem przygotowań do..... 


— Skąd wiesz o tem ? — przerwałem szybko. 

— Sir Karol opowiadał mi wszysto. Jorrocks 
nie był zadowolony ze swego stanowiska tutaj, 
i już od roku postanowił stąd wyjechać. 

— Czemu przygotowywał się do tego po- 
tajemnie ? 

— Chciał sprzedać swoją połowę praktyki 
z sir Karolem i pragnął następcę zaznajomić 
z pacjentami zanim by się dowiedzieli o zmia- 
nie. Ponieważ jednak nikt się nie znalazł, 
przeto spłacił go sir Karol i on sam objął teraz 
całą praktykę. 

— Co myślisz o tem ? 

— Ze wyjazd Jorrocksa niczem nie jest 
nadzwyczajnem. Myślałem z początku, że to 
ucieczka, widzę jednak, że się omyliłem. Moje 
podejrzenie całkiem było nieuzasadnione. 

Nie przyznawałem mu wprawdzie słusz- 
ności, lecz milczałem, żadnych ‘nie mając do- 
wodów. 

-- Przejeźdżaliśmy teraz koło willi Cran- 
by-Croit. (C. d. n.) 
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Kronika. 


Nowemiasto, dnia 11 lutego 1935 r. 


Poniadziałek Objawienie się N.M.P. w Lourdes. 
Wtorek Fulalji 
Sroda Jana i Dobrosława. 


Słońca: wschód o godz. 7.00 zachód o godz. 16.40 


Jakie sprawy załatwia Urząd Rozjemczy. 

Kompetencje Urzędu Rozjemczego o ogól- 
nych zarysach przedstawiają się następująco : 

Urząd Rozjemczy decyduje: 1) do jakiej 
grupy zalicza się dane gospodarstwo rolne, 2) 
czy dług jest długiem rolniczym, 3) kiedy dług 
powstał, 4) o zamianie długów krótkotermino- 
wych na długoterminowe, 5) o rozłożeniu długu 
na większy okres czasu i obniżeniu procentów, 
6) może rozwiązać umowę kupna i sprzedaży 
gruntów i obniżyć cenę kupna ziemi, 7) może 
obniżyć długi z działów rodzinnych i spadko- 
wych, dokonanych w okresie od 1 stycznia 1926 
r. do 1 lipca 1932 r, 8) może obniżyć czynsz 
dzierżawny za dwa lata wstecz i 2 lata naprzód, 
9) może zarachować procenty nadmiernie po- 
brane za okres od 1 stycznia 1927 r. na spłatę 
kapitału. 


Jakie podatki trzeba zapłacić w lutym. 

W miesiącu !utym płatne są następujące 
podatki: 

1) do 15 lutego — zaliczka miesięczna na 
podatek przemysłowy od obrotu za rok 1935. 

2) do 15 lutego — zaliczka miesięczna na 
poczet nadzwyczajnego podatku od zajęć zawo- 
dowych. 

3) do 28 lutego — podatek od nierucho- 
mości za 4-ty kwartał 1934 roku; 
*' 4) do 1 marca — przepłata na podatek do- 
chodowy zarok 1935, przez osoby fizyczne obo- 
wiązane do składania zeznań o dochodzie; 

Ponadto płatne są w lutym zaległości od- 
roczone lub rozłożone na raty z terminem płat- 
ności w tym miesiącu, oraz podatki, na które 
płatnicy otrzymali nakazy płatnicze z terminem 
płatności również w tym miesiącu. 


Z miasta i powiatu. 


Podziękowanie. 


Nowemiasto. Miejscowe Stow. Pań. Mił. poczuwa 
się do miłego obowiązku wyrażenia tym sposobem najgo- 
rętszych i najserdeczniejszych wyrazów podziękowania tym 
wszystkim, którzy w jakikolwiek sposób przyczynili się 
do uświetnienia Wenty. Gromadnem przybyciem i darami 
dało nam Szan. Obwatelstwo dowód głębokiego zrozu- 
mienia dla naszej sprawy, a nam dostarczyło chęci i otu- 
chy do dalszej pracy dla dobra bliżnich. Dlatego też jesz- 
cze raz wdzięczni wszystkim którzy upiększyli nasz wie- 
czór swojemi występami, wszystkim którzy darowali fanty 
i do bufełu i wszystkim miejscowym 'i zamiejscowym goś- 
ciom za łaskawe przybycie, wyrażamy najserdeczniejsze 

„Niech Bóg wynagrodzi“ 
Zarząd Stow. Pań Miłosierdzia św. Wincentego a Paulo. 


Pieniądze należy wydawać rozważnie. 


Dzisiejsze czasy zmuszają wszystkich do 
oszczędnego wydawania ciężko zapracowanego 
grosza! Zawsze jednakże zaistnieją potrzeby, 
trzeba zawsze coś dla gospodarstwa kupić. — 
Iw tej sytuacji każda oszczędna gospodyni 
przed uczynieniem zakupu przekona się 0 jakoś- 
ci towaru w firmie „Bławat*, B. Gęstwiekiego. 
P. Gęstwicki bowiem urządził tanią sprzedaż 
towarów dobrych gatunków. Słowa te nie są 
czczą reslamą ! Proszę się przekonać i stwier- 
dzić, że istotnie tak jest, że za tanie pieniądze 
można w „Bławacie* B. Gęstwickiego otrzymać 
b. dobre towary, szkoda tylko, że termin taniej 
sprzedaży upływa już z dniem 15. bm, 


Przedstawienie teatralne. 


Grodziczno. W niedzielę, dn. 3 bm. odegrał ze- 
spół Kursu Oświaty Pozaszkolnej w Grodzicznie na sali 
p. Wilmańskiego przedstawienie p. t. „Genowefa“ pod 
rezyserją kierownika szkoły p. Janickiego. Gości przy- 
było bardzo dużo, tak, że sala wypełniona była do 
ostatniego miejsca. Samo przedstawienie wypadło nad- 
zwyczał pięknie. Aktorzy wywiązali się ze swych ról 
znakomicie, za co też obecni na sali darzyli ich burzami 
oklasków. Na szczególne wyróżnienie aktorów z poza 


„kursu zasłużyli: p. Marja Szydłowska oraz p. Paweł 


Małolepszy, którzyg swoje role odegrali prawdziwie po 
mistrzowsku, mimo że ich role były największe (Geno- 
wefa-Zygfryd). Uznanie należy się również p. E. Stiens- 
sowi, który znakomicie oddał Golona. Na zakończenie 
przemówił do gości kier. szkoły p. Janicki dziękując 
wkońcu za tak liczny udział w przedstawieniu. Po 
przedstawieniu wypełniły resztę Wieczorku tańce, pod- 
czas których zgodnie i w miłym nastroju bawiono się 
do świtu. Uczestnik. 


Akademja ku czci Pana Prezydenta. 


Tuszewo. Uroczystą akademję ku czci Imienin Pana 
Prezydenta Rzeczypospolitej, urządzono w naszej wsi w 
dniu 1. lutego b.r. o godz. 18-tej na sali gminnej. 

Przy pięknie ozdobionym i iluminowanym portrecie 
Pana Prezydenta, dzieci szkolne wygłaszały wiersze, prze- 
platane śpiewem chóralnym. 

Przemówienie o dostojnym Solinizancie wygłosił p. 
Urbański kierownik szkoły, wnosząc na koniec na cześć 
Pana Prezydenta okrzyk podchwycony entuzjastycznie 
przez zebraną ludność, poezem odśpiewano „Jeszcze 
Polska nie zginęła“ i „Pierwszą Brygadę". 

Bardzo efektownie wyglądali Strzelcy, którzy trzy- 
mali straż przed obrazem Pana Prezydenta. 

Wspólnym odśpiewaniem pieśni „Boże coś Polskę‘ 
zakończono akademię. 
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TELEFON NR. 75. 
Nadzwyczajna okazja taniego zakupu. 


Bluzki damskie dziane juź od 1,65 zł Kaftany męskie trykot. już od 2,65 zł 
Szlupfery kolorowe zimowe „ 1,20 ,, Kalesony „ A Pe A SERR 
Reformy damskie trykotowe „ 1,65 ,„ Koszule A „3 w. 772505 + 
Podstaniki trykot. bez ręk  „ 1,00 ,, Kombinacje dla chłopców  „ċĉ@ĉ|3 0,90 „ 

Trykoty dla dzieci 25.090044, Kapelusze męskie DMU. 4 

Q Ubranka chłopięce dziane „ 2,55 „ fomm] Czapki 2 4, ODB p 
>> Halki damskie białe EE i e Czapki chłopięce EAE, Y A 
SĘ Swetry dla dzieci 08075, Spodnie męskie cajgowe „o 2005 
GE Rękawiczki skórkowe dam. _„ 2,50 „ Spodnie „  kordowe » 430 , 
Pończochy damskie patent  „ 0,60 ., Kurtki zimowe (jupy) „ 8,50 „ 

Q Pończochy dziecinne „ „ 0,40 ,, Płaszcze męskie pUAZAW 
Terebki damskie » 200 „ Dery na konie „ 495 zł 
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„Towaru kosz za mały grosz“ 


Pozostałe towary zimowe i konfekcja niżej ceny kosztu, 
w wielkim wyborze nowości w jedwabiach i wełnach damskich. 
korzystny zakup polecam towary wełniane na ubrania męskie oraz gotowe ubrania 
Również zawsze mam na składzie wszelkie gatunki i kolory D. M. C. 
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Wieczorek towarzyski Kółka Rolniczego. 


Skarlin. Dnia 6 lutego br. urządziło tutejsze 
Kółko Rolnicze wieczorek towarzyski dla członków i za- 
proszonych gości, Wieczorek rozpoczął się o godz. 7-mej 
wiecz. wspólną kawką. Podczas wspólnej kawki, w któ- 
rej brało udział około 200 osób, przemawiali : prezes Kółka 
p. Konst. Sawiński, miejscowy duszpasterz ks. prob. Kon- 
kowski, oraz Prezes Pow. Kółek Rolniczych p. poseł Aug. 
Serożyński z Lekart. 

Po kawce, którą spożyto wśród podniosłego nastroju 
rozpoczęła się część zabawowa wieczorku towarzyskiego, 
urozmaicona miłemi niespodziankami jak wentą, loterją 
fantową itp. Ochoczo i z humorem bawiono się do póż- 
nych godzin. 


Bolączki Ochotniczej Straży Pożarnej. 


Szczepankowo. Tutejszej placówce strażackiej, 
organizacji stojącej na straży dobra i mienia mieszkańców, 
dzieje się wielka krzywda. Otóż uchwałą rady gminnej 
postanowiono z remizy strażackiej mieszczącej sikawkę 
i beczkowozy wraz ze sprzętem strażackim, stworzyć 
kużnię wiejską. Cały sprzęt strażacki zamierza się umieścić 
w stodole lub szałasie od torfu, w zagrodzie p. ZŻomkows- 
kiego, odległej o 1 klm. od wsi. Ochotnicza Straż Poż. w 
Szczepankowie istnieje od lat, pomyślnie się rozwija 
a o gorliwości i dzielności w tłumieniu żywiołu świadczy 
fakt iż towarzystwo uzyskało nagrodę 50 zł. od Towarzys- 
twa Wzajemnych Ubezpiecz. w Poznaniu. 

Wobec wyrażnej krzywdy jaką Straży powyższa 
uchwała rady wyrządza, Zarząd Straży zwraca się z.prośbą 
do Pana Starosty oraz reprezentanta władz powiatowych 
Och. Str. Poż., aby zechcieli łaskawie w tę sprawą wejrzeć 
i spówodować załatwienie jej po myśli interesów tutejszej 
placówki, a temsamem i naszej ludności. 


Założenie Koła Zw. Rezerwistów w Krotoszynach. 


Krotoszyny. Z inicjatywy kilku miejscowych oby- 
wateli, rozumiejących, eo to Ojczyzna i obowiązki oby- 
watela względem Niej, zwołano zebranie celem założenia 
„Związku Rezerwistów'. 

Byli wojskowi, rozumiejąc doniosłość czynu, stawili 
się bardzo licznie. Odśpiewaniem hymnu „Jeszcze Polska 
nie zginęła“ rozpoczęto zebranie, które zagaił p. Tadajewski 
Jan, miejsc. rolnik. W dalszym ciągu przemawiali kier. 
szkoły p. Basman, p. Wasung oraz p. Griinberg, wyszcze- 
gólniając obowiązki rezerwisty, oraz zapoznając obecnych 
z statutem i regulaminem. Na członków zapisało się 36 
byłych wojskowych. Do Zarządu wybrano na prezesa p. 
Jana Tadajewskiego, wiceprezesa Augustyna Otta, sekre- 
tarza Franciszka Griinberga, skarbnika Wiktora Strzelke, 
ref. wych. obyw. kierow. szkoły p. Basmanna, ref. opieki 
społ. Bernarda Jamrożego, komendanta p. Wasunga Słani- 
sława, por. rezerwy, oraz na zastępcę p. Szragę. 

Po omówieniu kilku spraw aktualnych i spisanlu 
protokułu, oraz uchwaleniu odbycia następnego zebrania 
w sobotę, dnia 28 2. 35 r. o godz. 6-tej w szkole, zakoń- 
czono zebranie odśpiewaniem pieśni „Boże coś Polskę“. 


Służąca złodziejką. 


Fitowo. W ubiegłym tygodniu skradziono p. Teodo- 
rze Jasch z Fitowa portmonetkę z zawartością 25 zł. W 
toku dochodzeń ustalono, że kradzieży tej dokonała jej 
służąca Marta Rogozińska. Przyparta do muru, R. przy- 
znała się do kradzieży i skradzioną pormonetką wraz z 
gotówką zwróciła swej pani, niemniej jednak będzie mu- 
siała za swój postępek odpowiadać przed sądem. 


Kradzież krowy. 


Marzęcice. Dnia 30 ub. mies. rolnika Tafel Franc. 
z Marzęcie wyb. wyszedł około godz. 7-wiecz. z domu, 
udając się do sąsiada Ziółkowskiego. Kiedy po dwu go- 
dzinach powrócił i udał się do szopy, spostrzegł z przera- 
żeniem iż jednej krowy niema. Dokładne przeszukiwania 
bliźszej i dalszej okolicy pozostały bez rezultatu, wobec 
czego p. T. zgłosił policji o dokonanej u niego kradzieży. 
Po dłuższych dochodzeniach policja doprowadziła do 
ujawnienia sprawcy kradzieży. Okazał się nim Gross 
Franciszek z Nowegomiasta. Ponieważ Gross skradzioną 
krowę zdołał zamienić na inną z pewnym gospodarzem 
w Brodnicy, a nie chee zdradzić jego nazwiska, dochodze- 
nia trwają w dalszym ciągu. 


— 
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B. GĘSTWICKI - NOWEMIASTO n. Drw. 


Proszę zwiedzić mój skład bez przymusu kupna. 
Napewno każdy się przekona o doborowych towarach po rzeczywiście 
bajecznie niskich cenach. Proszę również zwrócić uwagę na okna wyst. 


Pamiętaj, że naprawdę kupujesz coś taniego i żawsze dobrego, dlatego spiesz po zakupy 


po „BŁAWATU' B. Gęstwickiego. 


Ściśle stałe ceny ! 
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atovaż 


15. II. 1935 r. w firmie 
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— RYNEK NR. 17. 


Resztki za bezcen. 


Pozatem zawsze 
Nie mniej przez 


Rabaty! 


Z dalszych stron. 


Pożar stolarni. 


Brodnica. Przy ul. Paderewskiego nr. 8 
powstał pożar w stolarni, należącej do Kuczyń- 
kiej Juljanny. Stolarnia spaliła się doszczętnie 
wraz z maszynami do obróbki drzewa oraz 
większa ilość drzewa użytkowego i jeden wóz 
rzeźnicki. Szkodę oblicza się na około 15.000 
zł. Spalone mienie >yło ubezpieczone. Przy- 
czyny pożaru narazie nie ustalono, istnieje 
jednak podejrzenie, że pożar został spowodo- 
wany z zemsty. : 


W trosce o zdrowie i dobro najmłodszych. 


Rybno. Sprawdzianem dojrzałości obywatelskiej 
istniejących na tut. terenie organizacyj społecznych i za- 
wodowych jest ostatnio bardzo znamienny i godny na- 
śladowania fakt pozytywnej pracy na polu społecznem, 
w tym wypadku przyjściem z doraźną pomocą najbied- 
niejszym dzieciom naszej wioski, by dać im możność 
uczęszczania do szkoły podczas panującej zimy, przez za- 
opatrzenie w ciepłą bieliznę, ubranka i.t. d* 

W tym też celu z inicjatywy „Towarzyztwa Samo- 
dzielnych Rzemieślników* zostały zwołane zarządy wszyst- 
kich organizacyj społecznych i zawodowych jak: 

„Tow. Pop. Bud. Publ. Szkół. Powszech.* 

„Ochotniczej Str. Pożarnej” 

Związku Powst. i Woj. O. K. VIII. 

Związku Strzeleckiego 

Związku Rezerwistów 

Związku Inwal. Woj. R. R. 

Towarzystwa Samodz. Rzemieśl. 

Kółka Rolniczego 

Związku Robotników. 
oraz przedstawiciele miejscowych instytucyj i władz t: j: 

Komisarjatu Straży Granicznej 

Kierownctwa Szkoły Powszechnej 

Urzędu Gminy. 

Rezultatem tego zebrania byłe powstanie Komitetu, 

w skład którego weszło po jednym członku z każdego 
zarządu wyż wym. organizacyj i instyt. Uchwalono urzą- 
dzenie zabawy tanecznej, która odbyła się w dniu 3 
lutego 1935 r. jednocześnie na dwóch salach t. j. w ober- 
ży p. Chechłowskiege i p. Zechy. 
j Czysty zysk z tej zabawy, dzięki poparciu społe- 
czeństwa tak miejscowego, jak i okolicznych wsi, wyno- 
szący 50. zł. przeznaczono na zakup ciepłej bielizny it. p. 
dla najbiedniejszych dzieci uczęszczających do miejscowej 
szkoły powszechnej. 


ile dało Pomorze na powodzian zboża 


i ziemniaków. 


Toruń. Wojewódzki Komitet Pomocy Powodzianom 
w Małopolsce zebrał za pośrednictwem powiatowych ko- 
mitetów do dnia 1-go stycznia 1935 r. ogołem zboża 691 
ton, ziemniaków 1951 ton i paszy 383 ton. Poszczególne 
powiatowe komitety dostarczyły: 


Komitety | Zboża ton Pia aż Paszy ton 


Brodnica ok. 68,6 ok. 356,7 | ok. 5,6 
Chełmno 37,8 104.8 162,5 
Chojnice 47,5 19,0 1,5 
Działdowo 28,0 170,5 — 

Grudziądz 56,0 55,7 50,0 
Kartuzy 25,8 52,0 1,5 
Kościerzyna 41,8 69,9 — 

Nowemiasto 47,3 82,3 20,0 
Sępólno 18,2 166,0 16,5 
Starogard 29,51 68,6 — 

Swiecie 63,7 140,3 30,0 
Toruń 81,0 385,3 44,7 
Tuchola 45,7 64,0 6,9 
Wąbrzeźno 86.9 219,9 6.0 
Wejherowo = — 37,4 


Gigantyczny plan rozbudowy lotnictwa 
angielskiego. 


LONDYN Dzienniki donoszą, że rząd 
angielski rozważa obecnie projekt, którego urze- 
czywistnienie przyczyni się do stworzenia z 
angielskiego lotnictwa cywilnego największej 
potęgi lotniczej świata. 

Projekt ma być zrealizowany w ciągu dwóch 
lat i przewiduje wyposażenie wszystkich an- 
gielskich linij lotniczych w największe i naj- 
szybsze aparaty znane współczesnej technice. 
Ponadto mają być utworzone nowe linje lotni- 
cze. Projekt opiera się w głównej mierze na 
przesłankach handlowo-politycznych. Każdy 
cywilny samolot może być przekształcony na 
samolot wojskowy. 


Systematycznie dążą Czesi do wynaradawiania 
Polaków. 


MORAWSKA OSTRAWA. Dyrektor czesko 
polskiej szkoły rolniczej w czeskim Cieszynie 
Roman Malec zagroził uczniom narodowości 
polskiej, którzy na znak protestu przeciwko od- 
mówie mianowania przez władze czeskie jedy- 
nego profesora Polaka w tej szkole inż. Haczki 
ogłosili strajk i nie uczęszczają na wykłady roz- 
wiązaniem obu klas polskich, jeżeli do wtorku 
tj. 12 bm. nie zjawią się na wykłady. Zazna- 
czyć należy, że w szkole tej, składającej się z 
dwóch klas polskich po 16 uczniów w każdej 
i tylko lednej czeskiej z 10 uczniami niema ani 
jednego profesora Polaka.  Profesorzy Czesi 
wykładają w klasach polskich w skażonym ję- 
zyku polskim. 


Budżet sowiecki stoi pod znakiem wydatków 
wojskowych. 

MOSKWA 8 2. Na posiedzeniu CKW. ko- 
misarz finansów, Hrynko, przedstawił budżet na 
r. 1935 w sumie 65,7 miljardów rubli po stronie 
dochodów, co oznacza w porównaniu z ubiegłym 
rokiem wzrost o 16 miljardów po stronie do- 
chodów. 

Mówca stwierdził przekroczenie budżetu 
wojskowego w r. ub. z 1.665 miljonów do 5 
miljardów, motywując to 50-procentowym wzro- 
stem liczebności armji, wyższemi cenami zao- 
patrzenia, w związku ze zniesieniem Systemu 
kartkowego, oraz dużemi zamówieniami wojs- 
kowemi dla ciężkiego przemysłu. Budżet wojs- 
kowy na rok bieżący przewidziany jest w su- 
mie 6,5 miljardów. 


Wobec wycofania się Polski challenge w roku 
1936 nie odbędzie się. 


RARYZ, 5 lutego. Rada generalna między- 
narodowej federacji aerodynamicznej (F. A. I.) 
obradowała w Paryżu pod przewodnictwem 
prezesa ks. Bibesco. 

Wobec zrzeczenia się przez Aeroklub polski 
organizacji challenge'u turystycznego w r. 1936, 
rada federacji postanowiła przełożyć termin naj- 
bliższego challenge'u na rok 1937. Jednocześ- 
nie wyrażono nadzieję, że erganizacją tych za- 
wodów zajmie się Aerklub niemiecki. jako zwy- 
cięzca challenge'u w latch 1929 i 1930. 


Rakosi skazany na dożywotnie więzienie 


BUDAPESZT, 8. 2. Po kilkutygodniowej roz- 
prawie sąd karny w Budapeszcie wydał wyrok 
na byłego komunistycznego komisarza ludowe- 
go.Mateusza Rakosi skazując go na dożywotnie 
więżenie za zdradę stanu, za działalność rewo- 
lucyjną, za 27-krotne morderstwa, za udział w 
17 morderstwach oraz za podrabianie pieniędzy. 


Niesamowita zbrodnia matki. 


PRAGA. We wsi Uhrzina w pobliżu Pragi 
żona ogrodnika Martinkowa zastrzeliła swojego 
9-letniego sy na dlatego, że na świadectwie 
szkolnem miał złą note z zachowania. Jak się 
okazało, w dzień rozdania świadectw Martinko- 
wa zobaczywszy złą notę na świadectwie syna, 
ubrała go w świąteczne ubranie, zaprowadziła 
na cmentarz i tam usiłowała go zastrzelić. Re- 
wolwer jednak zaciął się. Po kilku dniach po- 
nowiła próbę zabójstwa w domu i tym razem 
śmiertelnie chłopca raniła w głowę. Następnie 
sama pobiegła w stronę stawu, gdzie chciała 
utopić się. Woda jednak była za płytką. Za- 
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Sprzedaż zapałek kresowych w kraju. 
W ciągu roku ubiegłego na rynku wew- 


nętrznym sprzedano ogółem 81.983 skrzyń za- 


pałek wobec 93.600 skrzyń w roku poprzednim. 

Spadek konsumcji zapałek w kraju, jaki 
obserwuje się w ostatnich latach tłumaczy się 
głównie nielegalną sprzedażą  przemycanych 
z zagranicy zapalniczek. 

W prowadzono ostatnio przez monopol za- 
pałczany dla województw wschodnich nowego 
rodzaju zapałki w cenie 5 groszy za pudełko 
spotkały się z przychylnem przyjęciem przez 
kresowych konsumentów, wobec /czego należy 
się spodziewać rozszerzenia sprzedaży tych za- 
pałek również i na inne województwa w kraju. 


Dalszy wzrost wkładów oszczędnościowych 
w P. K. 0. 


W styczniu r.b. wkłady oszczędnościowe, 
jak również liczba oszczędzających w P. K. O. 
wykazały dalszy, bardzo poważny wzrost. 

Wkłady oszczędność. wzrosły o 16.987.415 
zł, osiągając na 31 stycznia r.b. łączną kwotę 
641.020.62€ zł. Jednocześnie ze wzrostem wkładów 
oszczędnościowych wzrosła w tym czasie liczba 
oszczędzających w P., K. O. W ciagu stycznia 
r.b. P. K. O. wydała 45.760 nowych książeczek 
oszczędnościowych. osiągając na 31 stycznia rb. 
stan 1.516.885, książeczek. 

Należy przypomnieć, że dział oszczędności, 
stanowiący najważniejszą dziedzinę pracy P. 

O., z roku na rok wykazuje poważny przy- 
rost wkładów. Przyrost ten w roku ubiegłym 
wyniósł nienotowaną dotąd jeszcze sumę powy- 
żej 120 miljonów złotych. 


Wysokie odznaczenie belgijskie dla polskiego 
uczonego. 


LWÓW. Wynalazca szczepionki przeciwty- 
fusowe: prof. U. J. K. we Lwowie, dr. Rudoli 
Weigl, został odznaczony przea króla belgij- 
skiego Leopolda III orderem komandorskim Le- 
opolda za praee w walce z tylusem plamistym. 

Stosowanie szczepionki prof. „Weigla wśród 
Misjonarzy belgijskich od lat pięciu pozwoliło 
na swobodną pracę tych ludzi poświęcenia na 
terenach okupowanych przez tyfus plamisty. 


Zaostrzenie walki z żydami w Niemczech. 


WIEDEŃ, 9. 2. Wedle doniesień „Neues 
Wiener Tagblatt“ z Berlina, zauważyć się tam 
daje dalsze zaostrzenie kampanji przeciwko ży- 
dom. Na ulicach Berlina sprzedawana jest ga- 
zeta „Der Judenkenner*, domagająca się po- 
dania żydów pod specjalną kontrolę, 

Niemiecki urząd dla spraw zagranicznych 
stoi na stanowisku, że ze względu na sytuację 
zagraniczno-polityczną Niemiec, nie można na 
razie realizować planu zaprowadzenia nowego 
prawa obywatelskiego w Niemczech, przewidu- 
jącego utratę obywatelstwa niemieckiego Żydów 
lub też ewentualne ukrócenie ich praw obywa- 
telskich. 


Napad rabunkowy na kasjera ze straszakiem 
w ręku. 


Poznań. Wczoraj przed południem w kasie 
depozytowej „Banku fiir Handel und Gewerbe* 
położonego w pobliżu uniwersytetu i Ziemstwa 
Kredytowego do kasy zgłosił się klijent, który 
skierował do kasjera rewolwer i zażądał wy- 
dania 300 zł. Jeden z urzędników skoczył do 
napastnika i usiłował go rozbroić. Wówczas ten 
zbiegł i wskoczyłjądo stojącej przed bankiem 
taksówki. Ponieważ szofer wiedział, że pasażera 
ścigają, odmówił jazdy i napastnika ujęto. Przy 
zbadaniu rewolweru okazało się, że był to zwy- 
czajny straszak. Napastnikiem jest Schmidt W. 
liczący lat przeszło 50, (handlowiec bez pracy. 
Napastnika aresztowano. Nie jest wykluczone, 
że jest on chory umysłowo. 


Wolał szubienicę, niż truciznę. 


Tallin. Od 1 bm. wyszła tutaj ustawa, na 
mocy której skazani na Śmierć przestępcy ma- 
ją prawo wyboru rodzaju śmierci, a mianowicie 
mogą oświadczyć się, czy wolą umrzeć na szu- 
bienicy, czy też przez wypicie trucizny. 

Pierwszy skazaniec estoński, którego zapy- 
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Piękny przykład solidarności społecznej 
i ofiarności wśród nauczycielstwa naszego 
wybrzeża. 


WEJHEROWO. |Staraniem insp. szkol. p. 
Kopecia w Wejherowie przed rokiem nauczy- 
cielstwo wybrzeża opodatkowało się dobrowol- 
nie na rzecz bezrobotnych nauczycieli powiatu 
morskiego. według danych statystycznych, w 
roku szkolnym 1933/34 udzielono bezrobotnym 
nauczycielom i bezpłatnym praktykantom na 
wybrzeżu poważną kwotę 9.757,92 zł. Suma ta 
zbierana była przez płatników rejonowych od 
nauczycielstwa oraz z 'gimnazjum, seminarjum 
naucz, i szkoły wydziałowej w Wejherowie. 


Nieszczęśliwy wypadek podczas młócki. 


Chełmno. W Starogardzie u rolnika Bajka 
Józef podczas młócenia zboża został pochwy- 
cony przez wał transmisyjny robotnik Pawella 
Feliks i uderzony dwukrotnie o klepisko sto- 
doły z taką siłą, iż doznał on pięknięcie czasz- 
ki. Pawella przewieziony do lecznicy powia- 
towej w Chełmnie zmarł tego samego dnia 
o godz. 17-tej. 
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Program Radjowy. 


Warszawa — wtorek 12. Il. 


6.45—8.00 Audycja poranna 11.57 Sygnał czasu 12.00 
Hejnał z Krakowa 12.08 Wiadom. meteorol. 12.05 Codz. 
Przegl. Prasy Polsk. 12.10 Konceat Zesp. 12.45 Pogadan- 
ka dla dzieci młodsz. 18.00 Dziennik połud. 13.05 Kon- 
cert solistów 15.30 Wiadom. o eksp. polskim 15.35 Prze- 
gląd giełd. 15.45 Koncert pop. 16.45 Skrzynka P, K. O. 
17.00 Koncert ze Lwowa. 17.25 Pogadanka społ.-prawna. 
17.85 Krótki recital skrzyp. 17.50 Skrzynka poczt. techn. 
18.00 Wiadom. roln. 18.10 Zycie kultur. i artyst. stolicy 
18.15 Koncert sekstetu* 18.45 Szkic liter. 19.00 Koncert. 
19.20 Pegad. aktnalna 1930 Trochę humoru przed mikro- 
fonem. 19.45 Program na dzień nast. 19.50 Wiad. sport. 
20.00 Feljeton muz. z Krakowa 20.15 Wieczór literacki ze 
Lwowa 20.45 Dziennik wieczor. 20.55 Jak pracujemy w 
Polsee 21.00 Koncert śląski 22.00 Koncert reklam. 22.15 
Muzyka tan. 22.45 Tr. z Krakowa 23.00 Wiadom. mete- 
orol. dla kom. lotn. 23.05—23.30 Muzyka lekka. 


Warszawa — środa 18. II. 


6.45—8.00 Audycja poranna 11.57 Sygnał czasu 12.00 
Hejnał z Krakowa 12.03 Wiadom. meteorol, 12.05 Codz. 
Przegl. Prasy Polsk. 12.10 Koneert Zesp. 13.00 Dziennik 
połudn. 13.05 Koncert wokalny z płyt 158.30 Wiadomości 
meteor. 15.35 Przegl. giełd. 150.45 Fragment teatr. 16.00 
Reportaż muz. z Wilna 16.45 Andycja dla dzieci starsz. 
17.00 Koncert z Poznania 17.25 Odczyt 17.35 Piosenki 
17.50 Poradnik sport. 18.00 Skrzynka poczt. roln. 18.10 
Zycie kultur. i artyst. stoliey 18, 15 Płyty 18.45 Odczyt 
19.00 Płyty 19.20 Pogadan. akt. 19.30- Koncert z Wilna 
19.45 Program na dzień nast. 19.50 Wiadom. sportowe 
20.00 Bal radjosłuchaczy (Tr. ze Lwowa) 20.45 Dziennik 
wieczor. 20.05 Jak pracujemy w Polsce 21.00 Koncert 
Chopinowski 21.30 Koncert 21.40 Recital śpiew. 22.00 
Koncert reklam. 22.15 Muzyka taneczna 23.00 Wiadom. 
meterolog. 23.05—23.30 Muzyka taneczna (płyty). 


PNTE AORERE ZET REZEYCEE TES WESA DOTY AAE S 
Notowanie cen zwierząt rzeźnych w Toruniu. 
Według urzędowego sprawozdania Komisj! notowań 


een zwierzat rzeźnych z dn. 7. lutego b.r., płaeeno za 100 
kg. żywej wagi — loco Targowisko Zwierzęce w Toruniu: 


Krowy  nietuczone, dobrze odżywione 22—28 zł 
miernie odżywione 20—22 zł 


Świnie pełnomięsiste od 120 do 150 kg. 48—54 zł 
pełnomięsiste od 100 do 120 kg. 44—48 zł 
pełnomięsiste od 80 do 100 kg. 40—4 zł 

Zwierzęta użytkowe i hodowlane płacono za sztukę 

Konie dobre 180—230 zł 
robocze 120—230 zł 
starsze 40— 80 zł 

Krowy dobre 180—230 zł 
średnie 120—170 zł 
starsze i inne 40— 90 zł 

Prosięta 3,50—5,00 zł 

Warehlaki od 30 do 45 kg. 12 ,00—17,00 zł 

od 18 do 35 kg. 6,00— 12,00 zł 


Przebieg targu spokojny. 
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Giełda zbożowa w Poznaniu 
Notowania z dnia 9, II. 1935. Za 100 kg. płacono 


Łyto 15,25 — 15,50 
Pszenica * 15,50 — 1600 

gczmień browarowy 20,25 — 20,75 

ęczmień jednolity’ 19,00 — 19,50 

ęczmień zbiorowy 18,75 — 19, 25 
Owies 15.25 — 15,50 
Otręby żytnie i 10,75 — 11,50 
Otręby pszenne (grube) 10,85 — 11 '35 
Otręby (średnie) 15,50 — 15,75 
Gorczyca 48,00 — 50,00 
Groch Viktorja. 41,00 — 45,00 
Groch Folgiera 32 OC — 35,00 


pertinen iain AZER ZZOZ ZZ ZZA ZWRÓCĄ 
Giełda pieniężna. Bank Polski płacił w dniu 224 1.1935 za 


dolary amerykańskie 5,80—5,33 funty szterlingów 26,48 

franki szwajcarskie 172,65 franki francuskie 34,90 

guldeny gdańskie 172,72 liry włoskie 45,25 
floreny holenderskie 358,70 
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MAZANOWSKA - Nowemiasto n. Drw. „Kiosk“, 
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oraz wiele innych rzeczy mam tanio na sprzedaż 
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Nowemiasto — Rynek 


Nowemiasto - Rynek. 


Książnica Kopernikańska 


w Toruniu 


